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j P o n ie d z ia łe k , T y m o n a  

W to re k , A g n ie sz k i p .

D z iś w sc h ó d  s ło ń c a  o  g o d z 4 ,5 7 z a c h . 7 ,0 2

Ju tro .  „  .  4 .5 5  „  7 ,0 4

D z iś . k s ię ż y c a .  9 ,4 3  „  1 ,3 8

manm.

maaiłcacji. otrzymujący nr- ma prawa :vą4aó nozatermi- 

irowyvfa daatarczeń gazety, l u b  z w r o t u  c e n v a b o n n -  
Z a  d z i a ł o g ł o s z e ń , r e d a k c in  n i e  o d  e w i a d a

• Z a  o g ł o M .  p o b ie r a  t i ę  o d  ł r > e r « a r «  
xJ^aOSXCIllc • m m .  ( 7  ł a m . )  1 0  g r , z a  r » lc ! a m y  n a  

k d  o m  o ś c ia c h  p o t o c z n y c h  3 0  g r  n a  p ś o r w -  
f c a b a t u  u d z i e l a  s ic  p r z y  c z ę s t e m  o g ł a -  

f _ _ _ _  J k ą b r z r e ln * *  v r y c h o < ł z i t r z y  r a t y  t y g o d n .

i t o  w  p o n ie d z ia łe k , ś r e d ę  i p i ą t e k . S k r z y n k a  p o c z t o -  

R e d a k c ja  i a d  m i  n ie  t r a ć  j a  u l . M ic k i e w ic z a  t l  
T e ł o l o t i K o n t o  c z e k o w e  P . K . O . P o z n a n i  2 O 4 J I5 2 .

Nr. 45
Rok VI

Zamordowanie Lindego
P o  d e c y z ji S ą -[n ie z a b ó js tw a z o s ta ły p o w z ię te  p ra w ie  

ro k w  sp ra w ie je d n o c ze śn ie . W re sz c ie  z a b ó jc a o sw ia d -
W a rsza w a . 1 7 . 4 . 1 

d u  O k rę g o w e g o , ż e w y ro k w  sp ra w ie . 

H u b e rta L in d e g o  b ę d z ie o g ło sz o n y w  < 

p o n ie d z ia łe k o g o d z . 1 0  A ra n o , o sk . i 

o p u śc ił g m ac h  S ą d u  O k rę g o w e g o  p rz y i 

u lic y  M io d o w e j o k o ło  g o d z in y  4 p o p o ł. 

u d a ją c s ię d o sw e g o m iesz k a n ia p rz y i 

u l. B rz o z o w e j,

N ied a lek o  d o m u n a p rz e c ię c iu u l. < 

C ie ln e j i B rz o z o w e j p a d ł n ie o c z e k iw a । 

n ie a trz & ł p o  k tó ry m  p . H u b e rt L in d e  

o su n ą ł s ię z ję k ie m  n a z ie m ię . S trz a ł. ' 

sk ie ro w a n y w  ty ł g ło w y p o n iż e j u c h a  

b y ł śm ie r te ln y - T o w arz y szą c y L m d e - 1 

m u k u sy n je g o p . R u d o lf C y  w ie k i 

d o s trz e g ł o d ra zu  u c ie k a ją c eg o  ja k ie g o ś  

w o jsk o w e g o , k tó ry w id zą c  p o g o ń sk ie 

ro w a ł lu fę b ra u n in g ą d o p a n a  C y w ic -  

k ie g o , k tó ry  z d o łr ł u k ry ć s ię z a w y 
s tę p e m m u rn . Je d n a k u c ie k a ją c e g o  
m o rd e rc ę  p o c h w y c ił s to ją c y n a ro g u  
u liey p o s te ru n k o w y .

A re sz to w a n y  z e z n a ł, ż e n a z y w a  się 
Ć m ie lew sk i W a c ła w  i ż e je s t s ie rż a n 
te m z a w o d o w y m  w  o fic e ra k ie j sz k o le  
p ie c h o ty .

P o e c ą tk o w o  o d m a w ia ł o n  w sze lk ic h  
z e z n ań , le cz w  k o ń c u o św ia d c z y ł, ż e  
c z y n u  sw e g o  d o k o n a ł z p o b u d e k  id e o -  
w o -e ty cz n y c h . P o n ie w aż p rz y sz e d ł d o  
w n io sk u , ż e c a łe z ło p ły n ie w  P o lsc e  
z e  s tro n y  lu d z i ty p u L in d e g o . S z c z a  
g o ln ie p rz y g n ę b ia ją c e w ra ż e n ie —  z e 
z n a j® s ie rż a n t Ć m ie lew sk i —  z ro b iła  
n a  n im  s iła m ó w  o b ro ń co  w , k tó rz y  z a 
lic z a li L in d e g o  d o lic z b y  lu d z i k ła d ą 
c y c h  p o d w alin y  p o d  p a ń s tw o , w  z e s ta *  
w ien iu  z e s łab o śc ią w y w o d ó w  p ro k u  
ra to ra .

N a , te j p o d s ta w ie , p rz y sze d ł o n  d o  
p rz e św iad c z e n ia , ż e L in d e z o s tan ie  
u n ie w in n io n y , a lb o sp o tk a g o b a rd z o  
n isk i w y m ia r k a ry . W  d a lszy m  c ią 
gu s ie rż a n t C . se m & je , ż e p la n u  z a  
m a e h u n ie m ia ł, a z a m ia r i w y k o n a -

c sy ł, ż e d o ż a d n e j p a rtji n ie n a le ż y , 
i z a s trz e g a s ię , a b y k tó ra k o lw ie k  z  
n ic h c h c ia ła p rz y p isa ć so b ie  je g o  c z y n .

C o d o  ż y c io ry su z a b ó jc y , to  u d a ło  
s ię n a m  z e b ra ć n a s tęp u ją c e sz c ze g ó ły ,  
je s t o n s ie rż a n te m sa n ita rn y m p rz y  
o fic e rsk ie j sz k o le p ie ch o ty , w  w o jsk u  
s łu ż y o d ro k u  -1 1 9 1 5 (p o c z ą tk o w o w  
a rm ji ro sy jsk ie j), m a ż o n ę i je d n o  
d z ie ck o .

Z a b ó jc y g ro z i są d d o ra ź n y , c h o 
c iaż  są i in n e z d a n ia z e w z g lę d u ;n a  
to , ż e z a b ó js tw o n ie z o s te ło  d o k o n an e  
z c h ę c i z y sk u i z a b ity H u b e rt L in d e  
n ie b y ł u rz ę d n ik ie m  w  a lu ż b ie  c z y n n e j

C z y n s ie rża n ta  C m ie le w sk ieg o  p rz e -  
d e w sz y s tk ie m  je s t  s tra sz n y m  p o lic z k iem  
d la S ą d u W a rsz a w sk ie g o , k tó re g o ra 
ż ą c a s ła b o ść w  s to su n k u d o o sk a rż o 
n e g o  b y ła w id o cz n a d la w szy s tk ic h . 
T e rn n ie m ie j je d n a k p o d o b n ie sa m o 
w o ln y w y m ia r sp r iaw ied liw o śc i p rz e z  
o so b y p o s tro n n e z a s łu g u je b e z w zg lę  
d n ie n a p o tę p ie n ie . Je s t to ju ż trz e c i  
w y p ad e k  te g o  ro d z a ju c a y  i ty m  ra 
z e m  p o z o s ta n ie o n  b e z w p ły w u  n a  s fe 
ry  m ia ro d a jn e ? J -

B y ć m o ż e , n a w e t, ż e ^ S ąd w y d a łb y  
w y ro k u n ie w in n ia ją cy L in d e g o lu b  
w y m ie rzy łb y  m u  ja k ąś m in im a ln ą ka
rę n ie s ta n o w i to  je d n a k  je sz c ze  p o w o 
d u , a b y  o rz e c z e n ie sę d z ió w  w  p a ń s tw ie  
p ra w o rz ąd n y m  m ia ło b y ć a n u lo w a n e  
sa m o w o lą p o sz c z e g ó ln y c h je d n o stsk .

Ja k b y n ie b y ło c z y  z a C m ie le w -  
sk im  s to i ja k aś p a rt  ja in sp iru ją ca je 
g o  c z y n  —  c z y  te ż d z ia ła ł  o n ,  ja k  tw ie r 
d z i sa m o rzu tn ie re z u lta t z a w sz e je s t  
je d e n i z a tą sa m o w o lą  U w in n y  p o w i
n ie n  b y ć b e z w z g lęd n ie i su ro w o u k a  
ra n y  a b y  k a ra  ję g o b y ła o d s tra sz a ją 
c y m  p rz y k ła d em  d la in n y c h .

Gospodarka rządowa - gospodarka spolec.na
N a sze u s ta w y  z re d a g o w a n e w d u 

c h u  ja k n a jd a l j id ą c e j d e m o k rac ji z a 
sa d n icz o  d ą ż ą d o  te g o , a ż e b y  ic h  w p ro 
w a d ze n ie w  ż y c ie i d a lsz e w y k o n an ie  
o d d a ć w  rę c e sz e ro k ic h w a rs tw  sp o łe 
c z e ń s tw a . D z ie je s ię  to  w  te rn  m o c n e m  
p rz e k o n a n iu , ż e w sp ó ln y , z je d n o cz o n y  
w y s iłe k d a m o ż n o ść o m ija n ia b łę d ó w  
a w p ro w a d z e n ia sp rę ż y s to śc i, z a u fan ia , 
g o rliw ą , ta n ią  i u m ie ję tn ą g o sp o d a rk ą .  
N ie ste ty p o w ięk sz e j c z ę śc i, ja k  d o w o 
d z ą fa k ta ż y c io w a , d a le k o o d b ieg a m y  
o d  ty c h  id e a ln y c h  z a m ie rz e ń . Ju ż  p rz y  
w y b o ra ch d o w ład z p o d o b n y c h in s ty 
tu c ji, k tó re o d b y w a ją s ię p o d h a s łem  
p o lity c z u e m  w y su w a  s ię n ie ra z  n a  c z o 
ło w y c h  k a n d y d a tó w  lu d z i, k tó rz y  o p ró c z  
m o ż e k rz y k ac tw a  i d e m a g o g ji, n ie m a  
ją p o  z a so b ą a n i d o d a tn ic h w y n ik ó w  
sw o je j d o ty c h c z a so w e j p ra c y , a n i k w a 
lif ik a c ji,  a n i w y ro b ie n ia  lu b  rz e c z o w y c h  
p o g lą d ó w  n a b ie ż ą c e sp ra w y  i k a ż d ą  
k w e stję ro z p a tru ją p rz e z o k u la ry  p a r  
ty jn e - N a stęp s tw a  p o d o b n e g o  n ie o b li
c z a ln e g o p o s tę p o w aa ia m sz c z ą s ię n *  
k a ż d y m  k ro k u , b o  c z ę s to  sp o ty k a m y  s ię  
z k u z y n o s tw em  n ie u c tw e m , p ro te k c ją , 
h a m o w a n ie m  w sz e lk ie g o  ro z w o ju  i z a -

b ija n iem  ja k ie jk o lw iek  z d ro w e j in ic ja  
ty w y . D a lszy m  w y n ik iem  p a rty jn y c h  
u g ó d  i u m ó w  je s t p o c z ę śc i z jaw isk o ,  
ż e k ie ro w n ik a m i w z g lę d n ie o d p o w ię -  
d z ia ln e m i je d n o s tk am i z a p ra c e s ta ją  
s ię c z ę a to a n a lfa b e c i fa c h o w i, b e z ja 
k ie jk o lw ie k  z n a jo m o śc i sp ra w y  a  w ię c  
m a n e k in y c h w ie ją c e s ię z a k a ż d y m  
p o w ie w e m  w ia tru . P o n iew a ż  n ie d o 
b ro sp o łe c z n e le cz u h z y m a n ie s ię n a  
s tan o w isk u  je s t ic h c e le m  ż y c ia , p rz e to  
m u sz ą b y ć b a rd z o c z u li n a k a ż d e  ż y 
czenie p a rtji lu b o só b  w p ły w o w y c h  
i c a ły  sw ó j w y s iłe k  m u sz ą k o n c e n tro 
w a ć na sp ry tn em  la w iro w an iu  z d n ia  
n a d z ie ń o d w y p a d k u d o w y p a d k u .  
D a lsz e tn  zadaniem ic h  je s t d a ć p rz e z  
f ik c y jn e  z a tru d n ie n ie ś ro d k i d o c h o d u  
c a łe j a rm ii lu d z i z  p ro te c ją  i „ p lec a m i.*

P ięk n e g o p o ra n k u  k o ń c z y  s ię  id y lla ,  
b o z u p e łn ie n ie sp o d z ie w a n ie , w sk u te k  
z łe j g o sp o d ark i s to p n ia ła w  ic h rę k u  
n a jw a ż n ie jsz a p o d s ta w a b y tu , tj. p ie 
n ią d z e . Je ż e li je s t to  in s ty tu c ja w z g l. 
p rz e d s ięb io rs tw o , k tó re m o ż n a  ra to w a ć  
z W ię k sz o n e m i p o d a tk a m i sk ład k a m i 
lu b  z b io ra m i, to  s ię te n sy s te m  b e z 
w z g lęd n ie s to su je , je ż e li je d n a k te g o

z ro b ić n ie  m o ż n a , to o w e c ie m n e  
c h y ja k n ie p y sz n e sz u m u ją  
u y c h  o fia r .

W o b e c p o d o b n y c h  z ja w isk n ie m o - 1 
ż n a p rz y jm o w a ć  z e n tu z ja z m em  p u s ta  
u o w ie ń c ia ł z b io ro w y c h , z m ie rz a ją - 1 
c y c h  d o w y k o rz y s ta n ia ja k ie jk o lw ie k  
g a łę z i p rz e m y s łu , h a n d lu lu b in n e g o 1 
p rz e d s ięb io n tw a . C z y  p re d ze j e z y p ó 
ź n ie j z a ła m u je s ię ta k a rk o ło m n a » a -  
m o rz u tu o ść z w ie lk ie m i s tra tam i m o -  
ra ln e m i a  p o w ię k se e j c z ę śc i n a w e t f i-  
n a n so w e m i. W a d y , k tó re m i o d z n a c z a  
s ię p o e z ę śe i g o sp o d a rk a sp o łe c z n a e ą  
n a s tę p u jąc e :

1 . s ta n o w isk a k ie ro w n ic ze n ie z a w sz e  
o b sa d z o n e są lu d źm i fa c h o w y m i  
le c z jed n o s tk am i c ie sz ąc e m i s ię  
p ro te k c ją a  n ie p o s ią d ę ją e em i o d 
p o w ie d n ich  k w a lif ik a t y j;
s tw arz a s ię s tan o w isk a n ie z e  
w z g lę d u n a p o trze b y in s ty tu c ji  
le c z  c e le m  lo k o w a n ia z a s łu ż o n y c h  
je d n o s te k p a rty jn y ch lu b  lu d a i z  
w p ły w o w ą  p ro te k c ją ;
a d m in is tra c ja je s t rz a d k o z d o ln a i 
sp rę ży s ta , a le w k a ż d y m  w y p a d 
k u  c ięż k a i m a ło p rz } s to so w a n a  
d o u trz e b  ż y e ia ;

4 . u  p ra c o w n ik ó w  d a js s ię w y c z u w a ć  
b ra k p o c z u e ia o d p o w ie d z ia ln o ś .i 
i c h ę c i o d d a n ia sw e j p ra c y d la d o 
b ra o g ó łu ;

5 . b a rd z o k rę p u jąc y , w ie lk ie j a d m i
n is tra c ji w y m ag a ją cy k o sz to w n y  
n a d z ó r , k tó ry p o d w z g lę d e m  fa 
c h o w y m p ra w ie  n ie d a je ż a d n y c h  
k o rz y śc i a p rz y c ią ż a , a n ie ra z  
n a w et z u p e łn ie h a m u je p ra c ę ;
w ie lk a  lic zb a  z a tru d n io n y c h  n ie  p ra 
c u ją cy c h w je d n y m k ie ru n k u ;

7 . b ra k s ta łe j, je d n o lite j lin ji w y ty c z 

n e j;
8 . z a ła tw ian ie  

o d b y w a s ię  
k u p ie c k ic h , 
k ra ty c z u y .
P o m ija m y  ju ż c z ę s to s tw ie rd z a n e  

o b ja w y ja k  e h ę ć  p o z y sk a n ia  w y b itn y c h  
w p ły w ó w , z y sk ó w  o so b is ty c h a sz c z e 
g ó ln ie j  c h o ro b liw ą  m a n ją  p rz y w ła sz cz a 
n ia so b ie w ła d z y  i s tw arz a n ia u n iż o 
n y c h  p o d w ła d n y c h .

Z & jśe ia , k tó ry c h je s te śm y  św ia d k a 
m i w  k o o p e ra ty  w a c h , ra d a ch  m ie jsk ic h ,  
k a sac h c h o ry c h , se jm ik a ch p o w ia to 
w y c h  itp . w in n y n a n a s d z ia ła ć  b a rd z o  
p o u c z a ją ce  i u św ia d a m ia ją c e . Ja k o  je 
d e n  z fa k tó w  ż y c io w y c h m o żn a p o ró 
w n a ć  f in a n so w y  w y n ik  g o sp o d a rk i  m ie j
sk ie j z  d z ie d z in y  sz p ita ln ic tw a  z  d z ia ła l
n o śc ią  te jż e in s ty tu c ji rz ą d z o n e j p rz e z  
o so b y p ry w a tn e - W  m y śl o s ta tn ie j 
u c h w a ły m a g is tra t m ia sta W a rsz a w y  
p o d n ió s ł o p ła ty  z a  le cz e n ie i u trz y m a 
n ie je d n e g o  c h o re g o d z ie n n ie d o  8 ,3 0  
z ł. Z a te sa m e z a b ie g i p ła c i s ię w  
sz p ita lu w W ą b rz e źn ie p rz e c ię tn ie  
2 z ł. i p o m im o , to  n ie  s ły sz e liśm y n a 
rz e k a ń  n a z łą o p ie k ę  le k a rsk ą , n s  b ra k  
n a d z o ru , n ie d o s ta te c zn e o d ż y w ia n ie  
itd Z c z e g ó ż  p o w s ta ła ta k a k o lo sa ln a  
ró ż n ic a !

T y lk o w sk u te k  sp o so b u  z a rz ą d z an ia  
i p ro w a d z e n ia in s ty tu tu b e z ja k ieg o 
k o lw ie k  u sz c z e rb k u  d la z a in te re so w a 
n y c h . S tro n a le c z n ic z a sp o c z y w a w  
rę k u  d z ie ln e g o L k a rz a , k tó ry  n ie id ą c  
n a ż a d n e u s tę p s tw a i ta rg i trz y m a  
s ię k o n se k w en tn ie i rz e c z o w o je 
d n e j i te j sa m ej lin ji w y ty c zn e j. A d -

du-

2 .

3 .

6 .

tu in is tra c ją  k ie rn je w y tra w n a  je d n o s t
k a , k tó ra n ie lic z ą c n a d o p ła ty z k a 
sy m ie jsk ie j je s t je d n o cz e śn ie k s ią ż 
k o w y m , g o sp o d a rz e m , k a s je re m , a sy 
s te n te m  i b e z w z g lęd n y m p rz e ło ż o n y m  
n iż sz y c h fu n k c jo n a r iu sz y i s łu żb y . 
W sz y s tk ie z a g a d n ie n ia z a ła tw ia s ię  
sz y b k o , sp o k o jn ie , sk ła d n ie  a sz c z e g ó l
n ie j ta n io  i d o b rz e . I le w ty m  w y 
p a d k u  z a tru d n ia ło  b y  in n e  m ia sto  in ten 
d e n tó w , a sy s te n tó w , k a s je ró w , k s ią ż k o  
w y c h . d y ż u rn y c h , p o s łu g a c z y  tru d n o  
p o w ie d z ie ć sz c z e g ó ln ie j ż e ta c a la  
a rm ja n ie w ie d z ia ła b y lu b w ie d z ie ć  
n ie  c h c ia ła , k o g o n a le ż y s łu ch a ć , a w  
ra z ie  n ie sy m p a ty c zn y c h  z a rz ą d z e ń , b e z 
w z g lę d n ie p o sz u k a ła b y so b ie in s ta n 
c ji, k tó ra b y sw o im i w p ły w a m i p a ra 
liż o w a ła p o s ta n o w ie n ia k ie ro w n ic tw a . 
I le z b y tn ic h p o s ie d z eń , o b ra d , p iśm i-  
d e ł. o fe r t p o w o d o w a ło b y p rz e p ro w a 
d z e n ie c h o c ia ż je d n eg o  re m o n tu a lb o  
j« d n e j in s ta la c ji,

P rz y z n a jm y s ię , ż e d o w sp ó ln e j  
g o sp o d a rk i a lb o m e m a m y  d a ru , a lb o , 
w y ro b ie n ia , a lb o u je d n e sta jn ie n ia p o *

i g lą d u . P o c o p rz e z b a rd z o  p ro b le m a - 
t ty c z n ą tw ó rc z o ść p o d k o p y w a ć b y t  

z d o ln y m  je d n o s tk o m  a  o b c iąż a ć i z n ie 
c h ę c a ć sp o łe c z e ń s tw o  i u p e łn ie n ie p ro 
d u k ty w n ie i n ie ce lo w o .

W  p rz e d s ię b io rs tw ac h h a n d lo w y c h  
i p rz e m y s ło w y c h  ja k o te ż i  w  m o n o p o la c h  
ta k rz ą d y  jn k i sa m o rz ą d y n ie m a ją  
sz c z ę ś liw e j rę k i w o b e c o z e g o n a le ża ło  
b y  z a w c z asu z a p rz e s ta ć z k o sz to w n y *  
m i e k sp e ry m en ta m i.

sp ra w b ie żą c y ch  n ie  
n a  z a sa d a ch  f in a n so w o  
le c z w  sp o só b b iu ro -

Traktat gwarancyjny.

P o s tu la te m  c h w ili w  o b e cn e j sy tu a c ji,  
je s t n o w a k o n w e n c ja  p o lity c zn a , z a w a r 
ta m ię d z y P o lsk ą , a R u m u n ją . N a k ró 
tk o p rz e d se s ją g e n e w sk ą m ó w io n o , w  
o to cz e n iu P re z e sa R a d y M in is tró w  p . 
S k rz y ń sk ie g o , ż e L ig a N a ro d ó w  s tw o 
rz y  ta k ie  id e a ln e w a ru n k i n a te re n ie p o 
lity k i św ia to w e j, ż e w sz e lk ie sp e c ja ln e  
tra k ta ty  b ę d ą z u p e łn ie z b ę d n e . Je d n a k  
f ia sc o G e n ew y , w resz c ie L o c a rn o , d o 
p ro w ad z iło d o w c a le in n y c h  p o g lą d ó w  
n a sz e g o m in is tra sp ra w z a g ra ń , g d y ż  
k o n w e n c ję p o lity c z n ą z R u m u n ją z a 
w a rto n a n o w y c h , d o p o trz e b c h w ili  
z u p e łn ie d o s to so w an y c h p o d s ta w a c h .

K o n w en c ja p o lity c zn a , k tó rą P o lsk a  
z a w a rła z R u m u n ją  n o s i m ią n o „ T ra k ta 
tu G w a ra n c y jn e g o " . W e w stę p ie k o n 
w e n c ja ta  o m a w ia  z w ią z e k  m ię d zy  o b ja 
w e m  z g o d y  p o lsk o -ru m u ń sk im , a  g w a ra n 
c jam i, k tó re d a je L o c a rn o .

P u n k t d ru g i k o n w e n c ji z o b o w ią z u je  
o b ie s tro n y d o b e z z w ło c zn e g o  p o p a rc ia  
i n a ty c h m ia s to w e j p o m o c y n a w y p a d e k  
a g re s ji b e z p ro w o k c ji.

P u n k t sz ó s ty  o m a w ia z a w a rc ie k o n 
w e n c ji a rb itra ż o w e j.

P o lsk a z a w arła ju ż k o n w e n c je a rb i
tra żo w e z N ie m c a m i, S z w e c ją , C z ec h o 
s ło w ac ją i S z w a jc a r ią , m u sia ła w ię c  ta 
k ą ż k o n w e n c ję z a p ro p o n o w a ć R u m u n ji.

Z  n a jo g ó ln ie jsz y c h  z a ry só w , k tó re  tu  
p rz e d s ta w iłe m  w y n ik a ,  ż e  k o n w e n c ja p o 
lity c z n a je s t z a s to so w a n a d o n o w y c h  
p rą d ó w  p o k o jo w y c h , w y n ik a ją c y c h , z  
L o c a rn o . P o ż y te c zn e m  je s tu z n a w a ć d u 
c h a L o c a rn a , a le  p rz e d e w sz y s tk ie m  trz e 
b a m y śle ć o w la sn e m  b e z p ie c z eń s tw ie .

i D la te g o te ż  p o trze b n e m  b y ło ,  ż e b y  k o n w e n -  
, c ja z o s ta ła o d n o w io n ą .

W  m ię d z y c z a s ie  p rz y sz ło w  R u m u n 
ji d o z m ia n y rz ą d u . N a c z e le rz ąd u



stanął generał Avarescu. Rząd ten je
dnak należy uważać za przejściowy i 
prowizoryczny, który m a w Rum unji 
przeprowadzić wybory. General Ava* 
rescu był wprawdzie przeciwnikiem Bra- 
tianu, jednak nie należał do najostrzej
szej opozycji, tak że uważają, iż przyj
ście do władzy gen. Avarescu jest po  
m yśli m ożnej wpływam i rodziny Bra- 
tianu, którzy są bogatym i bojarami w  
Rum unji.

Bratianu stał na czele partji libera
łów . ale przed dym isją przeprowadził 
nie bardzo liberalną ustawę wyborczą, 
która świadczy o tern, że Rum unja pra
gnie gwałtownie leczyć się z choroby  
współczesnej dem okracji. Program u po
litycznego rządu liberałów rum uńskich  
w żadnym wypadku nie m ożna nazwać 
liberalnym .

Narodowa partja rum uńska, m imo  
iż jej nazwa brzmi dość reakcyjnie m a 
program bardziej postępowy niż partja 
liberalna. M iędzy partją narodową, a 
partją chłopską rozegra się pod kiero
wnictwem gen. Avarescu batalja wy  
borcza. Jakikolwiek byłby wynik wy
borów, to  jedno  m ożna już obecnie stw ier
dzić, że nie zanosi się na zm ianę zasa
dniczą w polityce zagranicznej. Nawet 
najwięksi przeciwnicy Bratianu idą z 
nim ręka w rękę na terenie polityki za
granicznej. Jakie zm iany opozycja za
prowadzi wewnątrz kraju, o tern dziś 
trudno osądzić. Dość ważnym m om en
tem jest, że do wyborów pójdą grom a
dnie m niejszości narodowe, które chcą 
sobie zdobyć znaczenie w nowym parla
m encie rum uńskim. Z.

dla nauczycieli. Przem awia! także dy
rektor rejencyjuy Eckhardt z Olszyna 
i om awia! podług  „Allensteiner Zeitung*  
także rozporządzenie z 31. 12. 1918, 
które wsom ina o „ochronie** i „prawie*  
polskich m niejszości w  dziedzinie szkol 
nej. (Słowa „ochrona* i „prawo*  ozdo
bione są rzeczywiście w „Allenstem er 
Zeitung*  cudzysłowam i. Red.) Ęckhardt 
szkicował zasady i formy, podług  któ
rych rząd do tych się odnosi.

Dalej czytam y w sprawozdaniu „A- 
llensteiner Zeitung**: Dyr. rej. Eck
hardt poruszył także 700-letnią histor- 
ję M azurów i rozwój ich m owy i za
kończył z silną ufnością, że czysto nie
m ieckie dobro kulturalne strzedziroz  
budowywać m oże na wschodzie tylko  
wschód  aio  or  Uókie nauczycielstwo.
(Cxyż rozchodzi się o dalszą walkę na
uczycieli z językiem ojczystym dzieci 
m azurskich? Red.)

Proces Lindego.

W arszawa, W procesie Lindego po 
czterogodzinnem przem ówieniu prok. 
Rudnickiego, który na podstawie rze
czowo postawionych faktów dowodził 
winy  oskarżonego i dom agał się w  kon
kluzji wyroku potępiającego, zabrał 
głos na posiedzeniu wiećzornem rzecz
nik prawodawstwa  cywilnego ze stro
ny rządu, starszy radca prokuratury, 
generalnej, g. W erner.

M ówca po analizie zarzucanych  
Lindemu nadużyć zgłosił w im ieniu  
rządu następujące pretensje do pokry
cia przez oskarżonych  :

1) Od trzech oskarżonych solidar
nie 17. 779 dolarów oraz dwóch oskar
żonych solidarnie (Lindero 1 Baua) 
25.940 dolar, z tytułu kupna dom u  
dla P. K. O. w Łodzi.

2) Od trzech oskarżonych solidar
nie 15.400 zł. z tytułu strat wypływa
jących z fikcyjnego kupna drzewa i 
cegieł.

3) Od Lindego 1.427 zl. z tytułu  
strat poniesionych na austrjackich ob
ligacjach kolejowych.

Na tern zakończono posiedzenie, na 
drugi dzień nastąpi przemówi nie o- 
brony.

Rozruchy w Warszawie trwają 
nadal.

Od czterech dni tłum y bezrobo
tnych, otum anione przez agitatorów  
kom unistycznych wspom agane przez 
zawodowych krym inalistów urządzają  
stałe niem al co parę godzin pochody 
i dem onstracje. Ostatnio na skutek  
ostrych zarządzeń policja warszawska  
energicznie wm ieszała się do sprawy  
usiłując wzburzony i owładnięty chę 
cią rabunku  tłum  rozpędzić po dom ach. 
W ówczas agitatorzy  wśród tłoku zaczę
li wznosić podburza ące okrzyki.

W rezultacie policja została obsy
pana kam ieniam i przyczem  5  posterun
kowych odniosło dość poważne rany. 
Prócz tego tłum y cofające się pod na- 
porem bagnetów i kolb  stratowały ja
kiegoś osobnika cywilnego którego  
jednakże dem onstranci unieśli ze sobą.

Niezależnie od powyżej opisanych 
wypadków na  placu Kercekgo grom ada 
(około 100 osób) bezrobotnych i rzezi 
m ieszków napadła na stojącego sam o
tnie policjanta, który w obronie wła
snej dal otrę strzałów w górę co m ia
ło t-n skutek, że policjanta  ledwie zdo
łał wyratować żywego zaalarm owany  
oddział konnej policji.

W  rezultacie aresztowano przeszło  
70 osób, przeważnie już karanych za 
różne przestępstwa  krym iaalne.

Aresztowania trwają nadal — a 
władze stolicy wydały policji ostre za
rządzenia upoważniające nawet do u- 
życia broni na wypadek, gdyby podo
bne zajścia jeszcze powtórzyć się 
m iały. ______

W ielki Zjazd Stanu Średniego  

w W arszawie.

Z okazji 135 letniej rocznicy nada 
nia praw  m ieszczaństwu polskiem u urzą
dzony został w d. 18 bm . w W arsza
wie wielki Zjazd Stanu Średniego po
łączony z obchodem  132 rocznicy pow 
stania Kilińskiego.

Na Zjazd przybyło  przeszło 1000  de
legatów z różnych stron Rzeczypos
politej.

W niedzielę po nabożeństwie w  ka
tedrze św . Jana odbył się wielki po
chód ze sztandaram i cechów — . p o ; 
czem przystąpiono do obrad w Sali 
Rady M iejskiej.

Im ieniem Pom orza powitał Zjazd p. 
Grobelny poczem wygłoszono szereg  
przem ówień!referatów. Bliższe szczegó
ły podam y w  następnym num erze.

Masurzy mają być w dalszym cią. 
gu germanizowani?

W tych dniach odbywa się w Ol 
sztynie kurs naukowo-wychowawczy

Z całej Polski
Nowa kombinacja.

W arszawa. W kolach politycznych  
zbliżonych do lewicy  tw ierdzą, że istnie
je zam iar przesunięcia koalicji bardziej 
na lewo, a m ianowicie, om awianą jest 
koncepcja oddania teki m inistra spraw  
wojskowych posłowi Bartlowi, byłemu  
m inistrowi kolei, a szefostwa arm ji z 
prezesurą Rady wojennej m arszałkowi 
Piłsudzkiem u. Koncepcja taka wzmocni
łaby koalicję i zyskałaby  głosy W yzwo
lenia, grupy pracy i m ałych ugrupowań  
radykalnych. Na lewicy sądzą, że kon
cepcja taka byłaby m ożliwa, licząc przy- 
tem na ugodowe stanowisko m inistra  
Stanisława Grabskiego.

Budżet musi uledz > ouow nej redukcji

W arszawa. Zapowiedziane expose 
m inistra skarbu Zdziechowskiego, doty
czące równowagi budżetowej, jakie m iał 
wygłosić na posiedzeniu sejmowej kom i
sji budżetowej, nie odbędzie się z po  
wodu wyjazdu premiera Skrzyńskiego.

Ponieważ budżet na r. b. zgodnie 
ze stanowiskiem  m inistra Zdziechowskie
go i generalnego referatu budżetowego  
posła Głąbińskiego m usi uledz ponownej 
redukcji, wyłaniające się z tego powodu 
dalsze konieczności redukcyjne odłożono  
po powrotu prem iera, celem uzgodnienia 
stanowiska m iędzy poszczególnymi m i 
nistrąm i.

Żydzi przeciwko posłowi 
Pryłuckiemu.

Z W arszawy donoszą, że w tych 
dniach niektórzy członkowie żydowskie
go Stronnictwa ludowego zwoławszy  
sąd partyjny  spowodowali wykluczenie 
posła Pryłuckiego z utworzonej przez 
niego pi rtji ludowej (żydowskiej) któ  
rej dotychczas był prezesem .

Pożyczka dla Rządu.
W arszawa. W  tych dniach nade

szła wiadom ość, że skarb polski w  naj
bliższym czasie otrzym a 10 m iljonów  
dolarów od firmy Dillon et Com p. z 
Am eryki. Sum a ta należy się Polsce

Sytuacja polityczna w Warszawie
Piłsudzki wraca do Armji???

Sytuacja polityczna w W arszawie 
ulega ciągłym zm ianom - Niem al ka 
żda godzina przynosi coraz to noweza 
wikłania i wynikające z nich koncepcje-

W ostatnich dniach było nawet 
zachwiane stanowisko P. Prezydenta 
W ojciechowskiego — lecz sprawa zo
stała szczęśliw ie zażegnaną.

M iejsca Pana Prezydenta m iał za
jąć M arszalek Piłsudzki, ogłaszając 
coś w rodzaju dyktatury. Obecnie —  
jak nam donoszą zaczyna się wyłaniać 
nowa koncepcja polityczna  a m ianowi
cie lewica wysunęła kandydaturę pa
na M arszalka na stanowisko Szefa

kraju.
Okręgowy zjazd Chrz. Nar. Sto

warzyszenia Nauczy cieli szkół po wsz. 
w Polsce odbył sic w  Krakowie w  nie
dzielę w dn. 11. IV . b. m . W obec kilku 
dziesięciu delegatów z Okręgu Sprawy 
szkolne i zawódowe oraz organizacyj
ne om awiali pcslowieDr. Hendrys (Ch. 
D.) i poseł Kornecki (Zw. L. N.) Na 
zjeździe m iędzy innym i był obecny ks. 
Kasprzyk, patron Cbrz. stowarzyszeń  
robotniczych w Krakowie.

Gdynia — miastem.
Gdynia. W  dnin 15 b. m . odbyło 

się w Gdyni pierwsze posiedzenie no
wej, kom isarycznej rady m iejskiej, na  
którem p. Starosta Chm ulecki z W ej
herowa wprowadził w urząd kom isa
rycznego burm istrza m iasta Gdyni, p. 
radcę Krauzego. Zastępcą burm istrza, 
wybrano dotychczasowego wójta p» 
Radkego. Nowa rada m iejska składa 
się z 12 członków.

Sztabu Generalnego i prezesa Ścisłej 
Rady W ojennej. Przeciw tym pro  je- | 
ktom narazie wystąpiły niektóre oso- i 
bistości z ugrupowań prawicowych ! 
lecz m im e to m ają one pewne szanse 
powodzenia. Ponieważ jednak co do  
tej kwestji bliższych szczegółów na 
razie nam brak— unie m ożem y stano
wczo wydać swego zdania jak się «• 
wentualnie ułóż , najbliższe warunki 
polityczne —  sądzim y jednak, że już 
w 7 następnym num erze Głosu W ąbrze
skiego będziem y m ogli stanowczo po
dać ostateczne koncepcje, .jakie się z . 
sytuacji obecnej wyłonią.

jtewskieu  
m u o m il 
ptjństwow

W)
Londy  
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Lre wzniós 
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tejm ie p< 
Lnie do 1

Kwesta publiczna po wsiach.
M in. Spr. W ewn. udńeliło  zezwole; 

nia na urządzenie kwesty publicznej 
po wsiach i lokalach publicznych  m iast 
następującym ^Towarzystwom  oświato
wym :

Wielkopolska i Pomorza: To  w.
Czytelni Ludowych w Poznaniu.

Kongresówka: Polska M acierz 
Szkolna w W arszawie.

Małopolska: Tow. Szkoły  Ludowej 
w Krakowie.

Śląsk: Zarząd Gł. M acierzy Szkol
nej w Cieszynie.

Kwesta trwać będzie od3 do  9 m a
ja a uzyskane z niej wpływy przezna
czone zostaną na cele kulturalno-oś
wiatowe.
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jako reszta należytości za sprzedaż
ubligacyj pierwszej transzy pożyczki
polskiej w St. Zjecnoczonych z kiórej
38 m djonów zostało już wypłacone.

x_ydzi spekulują żywnością
Łódź. Żydowska spekulacja ży

wnością w Łodzi doczekała się ener
gicznej iutur^encji policji. Przepro
wadzone rewizje doprowadziły do wy
krycia olbrzym ich składów żywnościo
wych. W ykryto 8534 worki m ąki w  
związku handlowców, 36 worków w  
składzie towarzystwa transportowo 
ekspedycyjnego oraz 295 worków w
składzie Orlans.

W ym ienione składy należą do ży
dów. Żywność opieczętowano.

Tajemniczy zbrodniarz.
W nocy z dnia 11 na 12 b. m ., we 

wsi Ludwin pow. lubartowskiego do 
chaty sołtysa tej wsi Józefa Bakuna 
zastukał jakiś nieznany  osobnik i wy
wołał Bakuoa na dwór. W chwilkę 
potem grachnąl strzał kładąc sołtysa  
trupem  na m iejscu. Nieznany m or
derca zbiegł w niewiadomym kierun
ku. Śledztwo narazie nie zdołało wy
kryć zarodniarzti.

Sprawa młodocianych komunistów.
W e Lwowie rozpoczęła się przed  

trybunałem przysięgłych rozprawa 
przeciw 15 m łodocianym oskarżonym  
o zbrodnię zdrady stanu. W szyscy 
oni zam ieszani byli w sprawie Botwi 
na, który w hpcu ub. roku zastrzelił 
ajenta policji politycznej Cechuow  
skiego z W arszawy.

Kradzież w sądzie.
Z Sam bora donoszą, że nie uja

wnieni sprawcy dokonali włam ania do 
kancelarji sądu w Sam borze i po roz
biciu kasy ogniotrwałej skr&dli lO tys. 
zł., oraz cały szereg innych wartościo
wych przedmiotów stanowiących do* 
wody rzeczowe! depozyty aresztantów.

Pruska uczciwość.
M ogilno, Podczas zniesienia po

m nika z czasów pruskich natrafiono 
również na zalutowaną puszkę, w  któ
rej według znalezionych dokum entów  
m iało się znajdować 14 m onet o wiel
kiej wartości, jakie w czasie powsta
nia pom nika były w obiegu. Tym 
czasem znaleziono tylko 8 m onet naj
niższej wartości, zam iast pozostałych  
zaś 6-ciu m onet wysokowartościowych 
włożono do puszki guziki z orłem  
pruskim.

Ze świata.
Rozruchy w Rosji sowieckiej.
M oskwa. W skutes nadużyć, po

pełnianych przy rozdawaniu zapom óg 
na zasiewy w  powiecie Lenińskim , przy  
końcu m arca wybuchły wielkie rozru
chy wśród włościan, przyczem zabito  
pewną liczbę robotników-kom unistów. 
Z Carycyna wysłana została kom isja  
z prokuratorem na czele celem zbada
nia przyczyn rozruchów.

Wszechniemcy żądają ustąpion a 
gabinetu Dr. Luthera.

Na zjeździe w Brem enie przyjęli 
wszechniem cy bardzo ostrą rezolucję, 
w której zaizucają rządowi, że zawarł 
układy w Locarno, które są dla naro
du niegodne i nieznośne. Zam iar wstą
pienia Niem iec do Ligi Narodów  nazy
wają wszechniem cy sam obójstwem . 
Rząd obarczony .hańbą genewską*  nie 
m oże pozostać w urzędzie i podać się 
powinien do dym isji.

Ten sam duch co przed  wojną. Nad  
wojną światową wszechniem cy prze
chodzą do porządku dziennego.

Granice Besarabji gwarantowane 
przez Włochy.

Bukareszt. Jak słychać parlam ent 
włoski będzie ratyfikował układ  o  gwa
rancji granic beaarabskieb, poczem  ru
m uńska para królewska w towarzyst
wie p. Avereseu  i m inistra spraw zagra
ni-znych M itileanu, uda się do  Rzym u 
z oficjalną wizytą.

Rozszerzenie traktatu w Rapallo.
Berlin. „Boerseu Kurier** pisze: Ze 

źródła dobrze poinform owanego dowia
dujem y się, że m iędzy Berlinem  a M os
kwą  toczą się rokowania, m ające na  celu 
rozszerzenie traktatu w Rapallo jako  
przeciwwagę Locarna. Podpisanie 
jednak odpowiedniego układu jest 
jeszcze odlegle i narazie nie  m ożna  po
wiedzieć, kiedy i z jakim wynikim  
zakończone zostaną obecne rokowania.

Zatopiona łódź.
— Klajpejda. Trzech urzędników  

wyjechało żaglowcem na m orze, gdyż  
zauważyli ora pływające bańki z oko
witą. Z niewiadom ej przyezyny łódź 
się przewróciła i wszecy utonęli. Byli 
to m łodzi ludzie w wieku 24  —  27 lat.

85 miljonów dolarów najotnictwo.
W ashington. Am erykańska Izba 

uchwaliła kredyty w wysokości 85 m il
jonów  dolarów  na rozbudowę  lotnictwa  
wojskowego.

Sensacyjny proces w Niemczech.
Berlin. Rozpoczął się tu w tych  

dniach proces przeciwko obywatelowi
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l ite w sk ie m u K u lisk ie ro w i, o sk a rż o n e  
□ a a o m iljo n o w e o sz u s tw a n a  sz k o d ę  
p H iń s tw o w e g o  b a n k u p ru sk ie g o .

Wyprawa Amundsena.
L o n d y n . PONMLKJIHGFEDCBAW e c z w a r te k  d . 1 5  b . m . 

iv ie c z o rem , o I I n i. 5 0 , s te ro w ie c N o r 
k ę  w z n ió s i s ię w  p o w ie trz e . S te ro w ie e  
h ia p rz y b y ć d o O slo w  p ią te k  o g o 
d z in ie 1 0 p rz e d p o łu d n ie m . S tą d  p  -  
H e jm ie p o d ró ż d o  S to k h o lm u , a n a s tę 
p n ie d o  P e te rsb u rg a .

K a te d rz ii w  P e lp lin ie  u ro c iy a to ść i k o n -  
se k ra c y ju e N a jp rz e w ie le b m e jsz e g o  K e . 
B iijk u p a K o a d ju to ra S ta n is ła w a O k o 

n ie w sk ie g o . W  u ro c z y s to śc ia c h  u  z e s -  
tn ic z y ć b ę d ą l ic z n i k s ię ż a  b isk u p i z  c & - 
e j P o lsk i, d u c h o w ie ń s tw o , p rz e d s ta w i  

c ie k  w ła d z w o jsk o w y c h i c y w iln y c h .
W  n ie z w ly k ie j te j a n a sz e m u  se rc u  

sz c z e g ó ln ie d ro g ie j u rc i  z y s to śe i v in n e , 
w z ią ć g o d n y  u d z ia ł c a le P o m o rz e .

P ro s im y  p rz e to  u p rz e jm ie i u s iln ie  
w sz y s tk ie to w a rz y s tw u k a to lic k ie , b y  
w z ię ły  u d z ia ł p rz ez sw y c h d e le g a tó w  
z e sz tan d a ra m i.

Z g ło sz e n ie e w e g o u d z ia łu w u ro 
c z y s to śc i k o śc ie ln e j i p o c h o d z ie p v  n a 
b o ż e ń s tw ie z e e h cą to w arz y s tw a  sp ie sz 
n ie n a d e s ła ć d o  lo k a ln e g o  k o m ite tu  n a  
rę c e w ie le b n e g o  k s . p rc b e s ic z ^  L e w .li
d o  w sk ie g o w  P e lp lin ie .
Z a  w o je w ó d z k i  k o m ite t i k a to lic k ą  L ig ę .

D ie c e z ja ln ą
(— ) D r. W  y  b  ic  k  i .

— Komunikat. N a z a sa d z ie  a r t 7 8  
u s ta w y  o p a ń s tw o w y m  p o d a tk u p rz e 
m y s ło w y m , n a k a z y p ła tn ic z e n a p a ń  
s tw o w y  p o d a te k p rz e m y s ło w y  o d  o b rc -  
tu  z a I I p ó łro c z e 1 9 2 5 r . z o s ta ły  r<  z e 
s ła n e d n ia  1 5 k w ie tn ia 1 9 2 6 ro k u .  
T e rm in  u isz c z e n ia te g o  p o d a tk u u p ły 
wa z d n ie m  1 5 . m a ja b r . p o  ty m  te r 
m in ie l ic z o n e z o s ta n ą k a ry  z a z w lo k ę  
w  w y so k śe i 4  p ro c , m ie s ię c z n ie ,

O d u s ta lo n y c h  su m  o b ro tó w  i o b li
c z o n y c h  k w o t p o d a tk u , m o g ą  b y ć  w n o 
sz o n e o d w o ła n ia w  n a s tę p u ją c y c h  te r  
m in a c h (a r t . 8 2 c y to w a n e j u s taw y :)  

a ) p rz e z p ła tn ik ó w  o k tó ry c h  m o w a  
w  a r t. 5 4 u s tę p  d ru g i („ p rz e d s ię 
b io rs tw a sp ra w o z d a w c z e " ) w  a r t.  
8 4  d o d a tk o w e  w y m ia ry  d la  w sz y s t
k ic h in n y c h p ła tn ik ó w  w  c ią g u  
d n i 1 4 - tu  l ic z ą c o d  d n ia n a s tę p n e 
go p o d o rę c z e n iu z a w ia d o m ie n ia ,  

b )  p rz e z w sz y s tk ic h in n y ch p ła tn i  
k ó w , n a jp ó ź n ie j d o d n ia 1 5 m a 
ja  1 9 2 6  re k u ,

W n ies ie n ie o d w o ła n ia n ie w strz y 
m u je o b o w ią z k u  u isz c z e n ia p o d a tk u  w  
p rz e p is a n y m  te rm in ie .

O d w o ła n ia w z n ie s io n e p o  ty m  te r  
m in ie p o z o sta n ą b e z ro z p a trz e n ia .

P ra w o w n ie s ie n ia o d w o ła n ia n ie  
p rz y s łu g u je ty m  p ła tn ik o m , k tó rz y w  
m y ś l a r t. 5 2 , 5 4 , 5 5 n ie  z ło ży li z e z n a ń  
o o b ro c ie w  te rm in .e  o k re ś lo n y m  z u 
p e łn ie  ic h  n ie z ło ż y li, (k tg . I  i I I  h a n d l. 
i I d o  V  p rz e m y s ł.)

P ła tn ic y  k tó rz y  w  te rm in ie  d c  2 5 |IV  
2 6  r . n i®  o trz y m a ją n a k a z ó w p ła tn i
c z y c h , m o g ą z g ła sz a ć s ię d o U rz ę d u  
S k a rb o w e g o w c e lu p o in fo rm o w a n ia  
s ię o w y so k o śc i o b ro tu i u sU lc n e g u  
p o d a tk u .
U rz ą d S k a rb o w y P o d a tk ó w i O p ła t  

S k a rb o w y c h  w  W ą b rz eź n :? .
— Cymbark, p o w . w ą b rz e sk i (W y 

ja śn ie n ie ) . O g ło szo n y w  g a z e c ie n r .  
4 2 z d a ty  1 3 . IV . 2 6  r . a r ty k u ł „ C y m -  
b a rk , w y b o ry d o  R a d y  G m in n e j"  je s t  
w  c a łe j tre śc i n ie z g o d n y z rz e c zy 
w is to śc ią i u w a ż a m  g o , ja k o  a k t z e m 
s ty z e s tro n y p e w n e g o o b y w a te la  
g m in y  C y m b a rk , k tó re m u n ie u d a ło  
s ię o s ią g n ą ć te g o , c o p rz e z p rz e c ią g  
k ilk u  la t z a m ie rz a ł.

W y b o ry  d o  R a d y G m in n e j o d b y 
w a ły i o d b y w a ją s ię ta jn ie t j . k a r 
te c z k a m i. N a  w y b o ra c h  w z g l. z e b ra 
n ia c h  m ó w i s ię w  ję z y k u  p o lsk im , le c z  
je s t o n  c z ę s to  b e z w sze lk ie g o p o w o 
d u  z m ie n io n y n a n ie m ie c k i, je d y n ie  
p rz e z o b y w a te la p o la k a m ia n o w ic ie ; 
p rz e z p rz ep a d łeg o  k a n d y d a ta  n a so ł
ty sa , k tó ry n a o s ta tn ic h w y b o ra c h  
z n ie m c a m i sz w a rg o ta ł, a b y m u  p o 
m o g li w  u z y sk a n iu  u rz ę d u  so łe c k ie g o  
le c z i to n ie p o m o g ło .

—  S ta re p rz y s ło w ie b rz m i : n ie  
d a ł P a n  B ó g  św in i ro g ó w  b o b y  b o d ła .

D o ty c h c z a s n ie sp ra w o w a li n ie m -  
c y  u rz ę d ó w  w  g m in ie C y m b a rk ; a u 
to r o g ł. a r t. n ie  p rz e d s ta w ia  so b ie  w o 
g ó le , ż e z n iew a ż a n a sz ą w y ż 
sz ą w ła d z ę , tw ie rd z ą c , iż n ie m c y  h a -  
k a ty śc i, p rz e ś la d u ją c y  p o lsk o ść  w  k a ż 
d y m  k ie ru n k u  sp ra w u ją  u rz ę d y , o ra z  
ż e  so łty s z a tw ie rd z o n y  p rz e z  tu te js zy  
W y d z ia ł P o w ia to w y je s t w ro g ie m  
p o lsk o śc i. —

C o d o w y s ta w ie n ia św iad e c tw a  p e 
w n e m u o b y w a te lo w i k tó re g o  u w a ż a  
a u to r k o re sp o n d e n c ji z a n ie m c a to o -  
trz y m a ł o n w p ra w d z ie z a św ia d c ze n ie

wiadomości potoczne
, W ąbrzeźno, d n ia 1 6  k w ie tn ia  1 9 2 6

— Zebranie Opieki Szkolnej. Ze
branie organizacyjne Opieki rodzi 
Helskiej przy  Państw. Gimn. w W ą  
brzeźnie odbędzie się w środę dnia  
El kwietnia br. o godz 4-tej (czwar
tej) popołudniu w aulizakładuzna- 
Itępującym  porządkiem obrad : 
i 1. Zagajenie i słowo wstępne, 
i 2. W ybór zarządu.

3. Odczytanie statutu z dyskusją.
I 4. W olne głosy i wnioski.
I 5. Zaniknięcie.

U w a g a : W  p ią tk o w y m n u m e rz e  
l i lo su W ą b rze sk ie g o z a m ie śc iliśm y u -  
■n y lk o w o , ż e z e b ran ie o rg a n iz a c y jn e  
|)p ie k i S z k o ln e j o d b ę d z ie s ię d . 2 1 . b m . 
I) g o d z . 8 -m e j ; w  rz e c z y w is to śc i  o d b ę  
[ Iz ie s ię o n o  te g o ż d n ia  (2 1 . b . m .)  o  g o -  
l lz in ie 4  te j p o  p o łu d n iu .

s — ,Kasa Skar bowa wzywa wszy  
Ltkich właścicielidotychczas niepod- 
iętych obligacyj skon  wertowanych  
Lożyczek państwowych do bezzwło
cznego odbioru tychże, a to pod ry- 
torem utraty prawa do wyższego 
Erzerachowania po myśli usta  
E 20. 7. 1925. (Dz. U. Rz. P. Nr. 
|;oz. 629 i Nr. 105 poz. 736 esc 1925), 
| — „Chata sa  M iesz k ań c y n a sze -

|;O  m ia s ta m ie li w c zo ra j sp o so b n o ść  p o d z iw ia n ia  
P  ra w d z iw ie w z o ro w e ! g ry  a m a to ró w n a sc e n ie . 
■W y s ta w io n a sz tu k a „ C h a ta z a w sią “ —  a c z k o l-  
|  v ie k tru d n a d o o p a n o w an ia n a w et p rze z s iły  
Ł a ch o w e je d n a k że d z ię k i w y trw a łe j p rac y  i z a -  
l  ie g o m 'S o k o ła" —  w y u a d ła p o p ro s tu w sp a  
In ia le . Ju ż sa m e w aru n k i z e w n ę trz n e lo je s t  
Ik o s tjn m y , k u lisy , c h a ra k te ry z a c ja i td . d a ły p o 
rz n ą ć p ra w d z iw y m  m iło śn ik o m  te a tru , ż e z esp ó l  
[d o sk o n a le z d a w a ł so b ie sp raw ę z te jo . ja k im  
[p o w in ie n  b y ć rze cz y w iśc ie  te a tr a m a to rsk i —  to  
le ż  z d o ła ł o p a n o w a ć sy tu a c ję c a łk o w ic ie .

B o h a te ro w ie d ra m a tu  (A za i T u m ry ) k re o -  
Iv a li sw e ro le z ta k z n ak o m item  o d c z u c ie m  c y 
g a ń sk ie j p sy c h o lo g ii —  ż e  n a w e t  o d  z a w o d o w y c h  
I  d y s to w  w ię c e j s ię n ie w y m a g a A z a —  z a c h o  - 
1  y w a la s ię n a sc e n ie jak b y n a jc z y s ts z e j k rw i c y -  
l  a n k s —  k ró k w a b a n d y , a ta n iec  ja k iw y k c n a ła  
E  p ie rw szy m  a k c ie b y ł ta k p e łe n iś c ie c y g a ń -  
B k ie^ o  z ad ę c ia  i te m p e ram e n tu  —  ż e w d z o w ie  
L y li n im  p o d ro s tu  o sz o ło m ie n i.
i N iem n ie j św ie tn ie o p a n o w a ł sw ą ro lę T u m -  
ły , —  c h o ć n ie k ie d y  z a n a d to d a w a ł s ię u n o s ić  
K a n ta z ji i w p ad a ł w  d e k lam a c ję . A le  w  ty m  w y -  
Ip a d k u  n ie ty lk o  ż e to  n ie raz iło  —  a le n a w e t d o -  
H a w a ło  sz tu c e u ro k u . N ie w iem , b y ć m o ż e ż e  
■o  b y ło  u m y ś ln ie ro b io n e —  a le n ie ra d z iłb y m  
■ e g o z b y t c zę s to s to so w a ć w  in n y c h sz tu k a ch ,  
Ł d y ż trz e b a b y ć g e n ia ln y m a r ty s tą , a b y n ie  
l irz e sz a rź o w ać i u trz y m a ć s ię w  c h a ra k te rz e . 
B ru d n ą —  i ja k b y z ż y c ia c y g a ń sk ie g o w y ję tą  
I  y ła sc e n a m iło sn a m ięd z y A z ą i T u m ry m  —  
H  p o d z iw ia ć  n a le ży  n ie w ia ro g o d n e w p ro s t o p a n o 
w a n ie  ro li p r ie z o b o je a m aio ró w  ; w id z ia łem  b o -  
B -v ie m  w  te j sa m e j k rea c ji z n a n y c h z a w o d o w y c h  

u ty s tó w , k tó rz y  je d n a k że z b y tn io sz a rż o w a li, 
p rz e sad z a ją c i w p a d a ją c w  c z u ło s tk o w jść c z eg o  
b v e w c z o ra js z e j k re a c ji n ie b y ło .

Z  p o z o s ta ły c h a m a to ró w n a jle p ie j w y p a d ła  
ro la „ g łu p ieg o  Ja n V a “ , a b y ła  o n a m o ż e n a jtru -  
In ie jizą  —  g d y ż g ra jąc y  ją  m u s ia ł o d p o w ie d n io  
a w iro w ać , a b y n ie w p a ść w  śm ie szn o ść i n ie  
re p su ć c h a rak te ru  p o s ta c i —  c o  m u  s ię n a sz c z ę 
śc ie u d a ło —  ta k ż e s tw o rzy ł o n w z o ro w y  ty p  
g łu p k o w a te g o , a je d n a k  m ą d re g o w y ro s tk a w ie j
sk ieg o .

R e sz ta a r ty s tó w  ró w n ie ż irn sk o m ic ie o p a n o 
w a ła sw e ro le : n a jg o rz e j s to su n k o w o , c h o ć ja k  
a a m a to ró w  je s z c z e  b a rd z o  d o b rz e g ru li p a ro O e .y  
ie ja c y i g o sp o d a rz e  (z  w y ją tk ie m  L e p iu k a , k tó ry  

h ;ć w  n ie k tó ry c h m ie jsca c h z a n a d to re cy to w a ł  
w ą ro lę —  je d n a k n a o g ó ł g ra ł b a rd z o  d o b rz e ) .

Z u p e łn ie ź le  n a to m ia s t w y p a d ł w p ie rw s? y m  
k c  e śp ie w  c h ó ra ln y , g d y ż n ie p o trz eb n ie s ta ran o  
ię  b ra ć w y so k ie to n y , c o je s t d o b re d la p ie r^ -  
z o rz ę d n y c h śp ie w a k ó w  p o n ie w a ż  k a żd y  g ło s n ie -  
ry ć w ic z o n y n ie  u trz y m a  s ię  w  c h a ra k te rze i śp ie w  
n u s i w y p a ść fa łs z y w ie G d y b y ta sa m ą p ie śń  
a śp ie w a ć o  p a rę to n ó w  n iże j —  b y ło b y su p e łn ie  
O b rz e —  a p rze c ie ż b y ło  ta k ła tw o p rze ro b ić  
ą ju ż p o d c za s p ró b .

B a rd z j a z c z ę ś liw y m  b y ł p o m y s ł a k o m p a n io 
w a n ia n a sk rzy p c a c h w c z a s ie sa m e j a k c ji —  
w y tw a rz a ło to  b o w iem  d z iw n y  n a s tró j w śró d  p u -  
• iic z n o śc i —  n ib y  rz ew n y i sm u tn y , a p rz y jem n y  
ą ra ze m , C o d o m u z y k i w  c za s ie a n tra k tó w  —  
‘ic s ię o n ie j p o w ied z ie ć n ie  d a  o p rc ó z p e c h w a -  
y i ż y c z e n ia — - ż e b y  ta k  z a w sz e b y ło .

W o g ó le c a ło ść z ło ży ła s ię n a d sp o d z ie w a n ie  
n a p e w n o  n ik t  n ie ż a ło w a ł  ty c h  p a ru z ło ty c h  —  

* k tó re sp ra w io n o w sz y s tk im  p ra w d z iw ą u c z tę  
łu ch o w ą ,  J . K .

— Uroczystość konsekracyjna  
fajprzewielebniejszego Ks. Biskupa 
£oadjatora. D n ia 2 5 k w ie tn iu r . b . 
* g o d z in ie 9 - te j ra n o o d b ę d ą k ię w

N a d m ie n ia m , iż n ie n a w iść w z g lę -  
n so łty sa p o w s ta ła p rz e z  w y d z ie r 

ż a w ie n ie p o lo w a n ia te re n u g m in y  
C y m b a rk  p e w n e m u  o b y w a te lo w i, k tó 
re m u  w e d łu g  w a ru n k ó w  l ic y ta c y jn y c h  
i p o ro z p a trz e n iu sp ra w y , n a le ż a ło  
ro lo w a n ie to p rz y z n a ć .

Z e so łty s g m in y C y m b a rk je s t  
c z ło w ie k ie m  u c z c iw y m  i sp ra w u je p o 
w ie rz o n y  m u u rz ą d  d o b rz e i n ie je s t  
a n a lfa b e tą  ja k a u to r tw ie rd z i, d o w o 
d z i fa k t, iż je g o p rz e ło ż o n a w ła d z a ,  
n ig d y  u rz ę d o w a n ia je g o n ie g a n iła .

K o ń c z ąc , z a le c am a u to ro w i k o re 
sp o n d e n c ji , a b y  (o p e ru ją c z m y ś lo n e  
m i fa k ta m i p a m ię ta ł o p rz y s łw iu :  
„ K to  p o d k im  d o łk i k o p ie , sa m  w  n ie  
w p a d a 1 4 , c o c z ę śc io w o ju ż a w  
p rz y sz ło śc i je s z c z e w ię c e j s ię o k a ź e .

O b y w a te l g m in y  C y m b a rk .

—  P o d z a m o k  G o lu b sk i. (W y b o ry  
d o R a d y G m in n e j) S m u te k o g s ru ia  
k a ż d e g o  sz c ze re g o i u c z c iw eg o  p o la k a  
n a w id o k  o g ro m n eg o  z n ie m cz e n ia w ię  
k sz G Ś c i n a sz y c h  w si p o m o rsk ic h . S z c z e 
g ó ln ie j p ra w ie w szy sc y  so łty s i, k tó rz y  
z a c z a só w  n ie m ie ck ic h  tą s łu ż b ę p e lu i-  
i są d z ą , ż e w  P o lsc e m o ż n a sa m o  

p o s tę p o w a ć z lu d ź m i, ja k  w  (d a w n y c h  
N ie m c z e c h . T e g o  ro d z a ju  so łty sa p o 
s iad a ła d o  n ie d a w n a (a n a w e t i d z iś  
w b re w  sw e j w o li m u s i g o  z n o s ić ) g m i
n a P jd z sm e c k a .

„ P a n “ te n , k ie d y s ię  sk o ń c z y ł o k re s  
je g o w ła d z y n a d  g m in ą  p o s ta n o w ił so 
b ie , ż e m u s i z o s ta ć so łty se m  n a d a l.

S tw o rz y ł o n w ła sn e s tro n n ic tw o , 
k tó re z b lo k o w a ł z l is tą p ro p o z y c y ju ą  
n ie m ie c k ą  a b y s ię p rz e c iw s ta w ić o l
b rz y m ie j w ięk sz o śc i (9 |1 0 g m in y ) p o l
sk ie j, k tó ra m u b y ła p rz e c iw n ą . W  
te n  sp o só b is tn ia ły p o c z ą tk o w e d w ie  
l is ty p ro p c z y c y jn e a le k ie d y z w ró co 
n o so łty so w i u w a g ę , ź e to c o  ro b i je a i; 
o rd y n a rn ą z d ra d ą o d łą c zy ł o n s ię o c  
u ie m c ó w  i s tw o rz y ł w łasn ą l is tę p ro -  
p o z y cy jn ą — n r . 3 . W re z u lta c ie  
z w y c ię ż y ła l is ta p o lsk a a le i so łty s  
o trz y m a ł n a sw o ją  l is tę  4 4  g ło sy  sk u t
k ie m  c z e g o 2 -c h lu d z i z je g o s tro n  
n ic tw a w e sz ło d o R & d y  g m in n e j. C ie  
k a w ę je s t je s zc z e i to , ż e a c zk o lw ie k  
„ p a n ” so łty s fo rm a ln ie o d łą cz y ł s ię  
o d n ie m có w  je d n a k ż e  p o c ic h u trz y  
n fa l ic h  s tro n ę n a d a l i a g ito w a ł z a ic  
l is tą i le s ił ty lk o m u s ta ło . In ie d o ść  
n a te m : g w a łte m  lu d z io m tk a ł w  rę c e  
k a r tk i  d o  o d d a n ia  g ło su  z a  h a k a ty s ta m i.

P o m im o  to w sz y s tk o  n ie u d a ło m u  
s ię o s ią g n ą ć z w y c ię s tw a  —  a le  i n e to  
z n a la z ł ra d ę . O to d o b ra w sz y so b ie  
d w u c h ra d n y c h  n ie m c ó w s tw o rz y ł w  
R a d z ie w ła sn e s tro n n ic tw o n ie m ie c k o  
z d ra d z ie c k ie i rz ą d z i g m in ą d a le j p o 
m im o , ż e w ię k sz o ść R a d y s ta n o w c z o  
ż ą d a  je g o u s tą p ie n ia . A le „ p a n * 4 so ł
ty s k p i so b ie z R a d y  i s iłą k u ła k a  
trz y m a w szy s tk ic h w s tra c h u . Ż e  
te ż n ie z n a jd z ie s ię w  g m in ie n ik t,  
k to b y m u k u ła k ie m o d p o w ie d z ia ł n a  
k u ła k ! B o  ja k to m o ż n a z n ie ść , a b y  
k to ś , ta k  sk o m p ro m ito rz a n y , k to s ię  
n ie w a h a ł z d ra d z ić w ła sn ą n a ra d o  
w e ść i a g ito w a ć z a p ru sa k a m i m ia ł  
b y ć so łty se m —  to  d o p ra w d y w sty d  
d la c a łe j g m in y !

T y le ra z y  ju ż p isa liśm y n a te n te 
m a t a m im o w sz y s tk o , i le ty lk o ra 
z y p rz y jd z ie ja k a ś k o re sp o d e n c ja z e  
w si to  p rz e d e  w sz y s tk ie m  d o n o s i o  z n ie 
m c z e n iu  g m in y c a łe j a lb o so łty sa  a lb o  
te ż o  m a ło d u sz n o śc i o b y w a te li, k tó rzy  
p o z w a la ją n ie m e o m , a b y im g ra li n a  
n o s ie ! A  to ju ż  w sty d ! C z a s  ju ż  n a j
w y ż sz y , a b y w ie ś p o lsk a p rz e s ta ła  
d a rz y ć z a u fa n ie m  n ie m c ó  w b o  te g o  ro 
d z a ju b ra ta n ie  s ię  z  n a jw ię k sz y m i w ro 
g a m i p o la k a z a w sz e p ro w a d z i d o z g u 
b y i d o  h a ń b y ! W  g m in ie P o d z a m e -  
c k ie j p o rz ą d e k  z a p ro w a d z i w ła d z a  w y ż 
sz a t j. S ta ro s tw o i u su n ie w resz c ie  sa -  
m o z w a ń e z c g o  so łty sa , k tó ry n ie w a rt 
je s t w o b e c ta k ie j „ d z ia ła ln o śc i" p ia s to 
w a ć u rz ą d p o lsk i ! .. A le i le ż m  -m y  
w  P f  Is c e g m in , k tó ry c h  o b y w a te le  d o 
b ro w o ln ie id ą w  n ie w o lę  d o  n ie m có w  ? .. 
A  ta m  ju ż S ta ro s tw o r ic z ro b ić m e  
m o ż e ! .. I c z y to  n ie w sty d d la g m i-  
u y  a b y  n ie m ie c  h a k *  ty  s ta  m ia ł s ie d z ie ć  
w R a d z ie g m in n e j, g d y e o n a jw y ż e j  
p o w in ie n  s ie d z ie ć  w  g m in n y m  a re sz c ie  . . 
a lb o  ż e p ru sk i s łu ż a le c p e łn i g o d n o ść  
so łty sa ! .. W sty d ! I to w ie lk i w sty d  
d la p o la k a  p o z w o lić  n a  c o ś  p o d o b n e g o  ! !

— Golub. (K ra d z ie ż w c m y ). L u 
d z i* m ó w ią , ź e  w io sn a s ię z b liz a ... te n  
i ó w  z rz u c a z s ie b ie k o ż u c h  — p rz y 
w d z ie w a ją c  le tn ią p ló tn ia n k ę (o c z y w i-

je d n a k o w o ż n ie te j tre śc i ja k a u to r  
tw ie rd z i le cz  je d y n ie  p o św ia d c z o n o , iż  
je s t o n o b y w a te lem P a ń s tw a P o ls -  
sk ie g o .

śc ie m ó w ię o w si) c o ra z to w ię c e j lu -  
iz i w y c h o d z i,d o  f ig u ry " t . j . b e z p ła  
sz c z a ... je d u e rn a lo w e m —  w io sn a . 
\n n e g o z d a n ia je d n a k ż e b y ł B o le s ła w  
B ie liu sk i z G o lu b ia . N ie d o w ie rz a ją c  
c o ia z to  s iln ie j d o p ie k a ją c em u s ło ń 
c u —  .o b y w a te l" ó w (o d  s ło w a o b y 
w a ć b ię ) p o s ta n o w ił n a w sz e lk i w y p a 
d e k z a o p a trz y ć s ię w c ie p łą o d z ie ż , 
c z n ją c z a ś n ie p rz e m o ż o n y w strę t d o  
p ra c y  p o s ta n o w ił w p ro w a d z ić w  c z y n  
ty lo k ro tn ie  s ły sz a n e n a w iec a ch z a sa 
d y  k o m u n iz m u . S p o s trz e g ł ż e  m a j. M a -  
rc in y p o s ia d a o lb rz y m ie (w e d łu g je  
g o z d a n ia ) n ie p o trze b n e  z a p a sy  w e łn y  
—  to w arz y sz B ie liń sk i z a p ra g n ą ł u -  
w o la ic p u n a d z ie d z ic u o d z b y tec z n y ch  
k o n ie c z n o śc i p rz ę d z e n ia je j i p rz e ra 
b ia n ia n a o d z ie ż ...

K ró tk o m ó w ią c w  p e w n ą c h ło d n ą  
i c ie m n ą n o c 4 0  k ilo  d z ie d z ic o w e j w e ł
n y  b e z ż a d n y c h  w stęp n y c h  tra n za k c y j  
s tfa ło s ię  w ła sn o śc ią to w arz y sz a  B ie lia -  
sk ie g o ... A le tu w ła śn ie w trą c iła s ię  
w sp ra w ę p o lic ja i to w d o ść b e z -  
w g lę d n y sp o só b a lb o w ie m  n ie  z w ra 
c a ją c u w a g i n a t łu m a c z e n ia i w y k rę 
ty  to w arz y sza B ie liń sk ieg o  —  k ró tk o  
i w ę z ło w a to w p a k o w a ła  g o  z a  k ra tk i..

A  m o ra l, s tą d ta k i, ż e n ie n a le ż y  
k ra ść w e łn y , k ie d y  m o ż n a s ię b e z  n ie j 
o b y ć .

RUCH TOW ARZYSTW .
W ąbrzeźno! B a c zn o ść ! B ra c tw o  S trze le 

c k ie W  ś ro d ę , d n ia 2 1 k w ie tn ia b r . o g o d z . 4 -  
te j p o p o t. so z p o c z y n a s ię p ró b n e s tre la n ie

Z a rz ą d .

— BmcEuoSć Ura<)<1nicy! D n ia 2 2 b m  
o d b ę d z ie s ię  w  h o te lu  p o d  B ia ły m  O rłe m  o  g o d z  
8 -m e j w ie ez .  ic b ran ie  k o n s ty tu c y jn e S to w a rz y sze 
n ia U rzę d n ik ó w P a ń s tw o w y c h , S a m o rz ąd o w y c h  
i K o m u n a ln y c h .

P o rz ą d  e k  o b ra d :

1 . Z a g a je n ie
2 . R e fe ra t  w y g ło sz o n y  p rze z  k ie ro w n ik a  S z k o *  

ły P o w sz p . N a łę c z a .
3 . Z a p isa n ie s ię n a c z ło n k ó w
4 . W y b ó r Z a rz ą iu .
5 . W y b ó r K o m is ji R e w izy jn e j,
6 . P rz y s tą p ie n ie d o  z w ią k u z .
7 . U c h w a le n ie re z o lu c ji.
8 . W y b ó r d e le g a ta n a z jaz d  d o S ta ro g a rd u .
9 . W o ln e w n io sk i.

IC . Z a m k n ięc ie .
U rz ę d n ik o m  w sz y s tk ic h d y k a s te rji n a p o 

w y ż sz e z e b ra n ie n a ju p rz e jm ie j i g o rą c o  z ap ra sz a .
K o m ite t

R ajsk e P r-z y s ta lsk i. C z e c w iń sk i, Z ie le z iń a k i, M ila 
n o w sk i, S iew c iń sk i, i D ę m b sk i.

— W ąbrzeźnu. B a c z n o ść T o w . śp ie w u  
„ L u tn ia -'. L e k c ja śp ie w u o d b ę d z ie s ię d z iś  
w  p o n ie d z ia łe k  w  z w y k ły m  lo k a lu  o z w y k łe j  
g o d z in ie .  ~ Z a rz ą d .

Kotcmok  giełdy płodów  rotaiesjeh
Poznania

z d n ia 1 7 k w ie tn ia 1 9 2 6 .r

Ż y to  2 6 ,0 0 — 2 7 ,0 3
P sz e n ic a  4 4 ,0 0 — 4 6 .0 0
Ję c zm ień  2 3 ,0 0 2 ,4 0
O w ie s  2 8 .0 0 -3 0 ,0 0
M a k a ż y tn ia 7 0 p ro c  3 9  0 0 — 4 0 ,0 0
M ą k a p sz e n n a 6 5 p ro c 6 7 ,5 0 — 6 8 ,5 0
O trę b y ż y tn ie 1 9 ,0 0 — 2 0 ,0 0
O trę b y  p s /e n n e 1 6 ,5 0 — 1 7 ,5 0
G ro c h p o ln y  2 9 ,0 0 — 3 0 ,9 0

Posn^ńsM targ na b^db.
Z  d n ia 1 4  k w ie tn ia 1 9 2 6 r .

Cielęta:

ś re d n io tu c z o n e  c ie lę ta i n  Jp rz ed n . s sa k i I1 C —  
m n ie j tu e m n e  c ie lę ta i d o b re s sa k i . IC O —  
s sa k i  7 4 — 7 8

Świnie:

p e łn o m ię s .o d  I2 0 d o  1 5 0  k g . f .y w e j w sg i — 1 8 1  
p e łn o m ięs .  c d  1 0 0  d o  1 2 0  k g  ż y w e j w a g i — 1 7 8  
m ięs is to  św in ie  p o n a d  8 0  k g . . . . . . . . . . . . . . . . . . — 1 7 3
m a c io ry p ó ź n e k a s tra ty  1 4 — 1 6 5

P rz e b ie g  sp o k o jn y .

Giełda Gdańska.

N o to w a n o  d n ia 1 7 k w ie tn ia 1 9 2 6  r ,

Z ło ty  6 7 ,8 0 —  6 8 ,^ 5  
f tD rk a n ie m ie c k a 1 2 4 ,5 0 — 1 2 4 ,5 5
D o la r . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . 5 ,1 8  —
G u ld e n  g d a ń sk i  1 9 5 — 1 9 5 ,5
M a rk a n ie m ie ck a  2 4 0 — 2 4 1

GieM a wamai&sta
k  dnia 17 kwietnia 1926 r.

1 d o la r a m ery k a ń sk i 8 ,8 3 , 1 fu n t a n g ie lsk i  
4 3 ,0 1 , 1 0 0 f ra n k , f ran c . 3 0 ,0 5 , 1 0 0 f ra n k , b e lg . 
3 0 .3 5 , 1 0 ) f r , sz w a jc . 1 7  >,70, 1 0 0 k o ro n  c z e sk . 
2 0 ,2 6 , 1 0 0 l iró w  w ło sk ich  3 6 ,0 9 1 0 0 sz y lin g ó w  
a u s trj . 1 2 6 ,6 8 , 5 p ro c . p o ż . k o n w e rsy jn a 3 4 ,C O , 
6  p ro c , p o ż y c z k a d o la ro w a 7 5 ,— 1 0 p ro ce n to -
w a p o ż y c zk a k o le jo w a 1 2 8 ,—

D ru k  i n a k ła d  „ G ło s W ą b rz e sk i" W ą b rz e ź n o . 
R e d ak to r  o d p o w ; W  R ze cz ew sk i W ą b rz e ź n o .
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D z iś w  p o n ied z ia łe k 1 9 . IV . 2 6 . B

Wielki H
KONCERT I 

programowy B

~ ~  S P R Z E D A M

BM BOSSY 
x w olnem m iesskadem , w arsztatem  
i ogródkiem  bes  obeląień  bipoteezoph  

H. Strzelecki —  Golub
R ja eŁ i « 1 .  T G le fe w  2 4

O b r o ń c a i z a stę p c a p r o c e so w y .

m ie s z k a m s e  
sh ła < lt* j^ « !e x 2 — 3 y w ta o i K k w -  
c h n lą io r ^ s  u b ik a cją ,  n a d n ją c ą  s ię  u a  

warsztat stolarslel 
p o szn k n je  s ię  o d  z a r a i.

Reflektuje się najc hętniej na wydzierżawienie nia- 

łego domku — Późniejsze kupno nie wykluczone. 

W ARSZTAT STO LARSKI 
J a n  R z e c ze w sk i, W ą b r z e ź n o

Wolności 43 Wolności 43.

Oszezadnoćei 
o d  jed n e g o z ło teg o  p o c zą w sz y p r zy jm u jem y  
i o p r o c en to w u jem y  n a  d o g o d n y c h  w a r u n k a c h . 

Ha życzenie wypożyczam y stalowe sKarbonKi. 
D y sk o n tu je m y  m n ie jsz e  w e k sle  n a  

d o g o d n y ch  w a r u n k a c h  sp ła ty  
N a p o c z et sp ła ty  s ta r y c h  d e p o z y tó w  u tw o r zy ł 
B a n k  L u d o w y p o d łu g u c h w a ły W a ln eg o Z e 

b r a n ia  z d . 1 6 -g o s ier p n ia 1 9 2 5 r .

| fnadnsz waloryzacyjny  11-sza rata zł-1500 
I Ba^ si W ątoźitó  
I Spółdzielnia zap. z nicogr. odpo  wiedzialnością.

Licytacja drzewa
W rosle.

l3

5

W  c z w a r te k , d n ia 2 2 k w ie tn ia b r . 
o g o d z . 1 0 -te j p r z e d p o łu d n ie m  w  o b e r 

ż y p . M u r a w sk ieg o w S ta n is la w k a ch  
»  j»  r  «  e  « i  »  w  »  n e b ęe S Ą

SZ6I&Pe  fcije chn^t drągi i długie drzewo 
NADLEŚNICZY.

Licytacja przymusowa.
W  i nie Iziakk, d n ia  2 6  k w ie tn ia  b r . 

o g o d z in ie 1 0 p r z e d p o łu d n ie m  sjrz.*-- 
dnw ć będę u p. Studu-skifcgO M b h 1* 
w  T r z c ia n ie najwięcej dającym u za ca- 
tyCbniiHst u4 zapłatą

KBOW Ę

Egzekutor now ia*ow v
p r ty  W y d e in le  w W ą ’» r * e iD i* .

Licytacja przymusowa.
W  ooniedzJal^k, d n ia 2 6  k w ie tn ia b r . 

O  g O d Z . 1 2 W  p o ł BprZPiiM W M Ó będę u p. 
Prrzyńsuego Pawła w T r z c ia n ie  najwię
cej daiącemu za natychmiastową zapłatą

KROW Ę

Egzekutor nowiatnwy
I* r c y W y d o ln ie P o w is ito w y iM  w  W i|b r « e ź n ie .

Licytacja przymusowa.
W  poniedziałek, d n ia  2 6  k w ie tn ia  b r .

O  g o d z . 1  w  p o ł. sprzedawać będę u p. Ku
charskiego M a r ja n a w  T r z c ia n ie  najwię 
cej dającem u za natychm iastową zapłatą

DW IE JAŁOW ICE

Egzekutor powiatowy
p r x y W y d « ia l«  P o w ia to w y m  w  W ą b r w e in ie .

Licytacja przymusowa.
W e wtorek, d n ia  2 7  k w ie tn ia b r . o  

g o d z . 1 1 p r z ed  p o ł. sprzedawać będę u p. 
Jerzy  k  owakiego w G a je  w ie najwięcej 
dającemu za natychm iastową zapłatą

stóg slom v iftoM  e& 1000 etr.
i jedną brjeiM (b ity gib). —

Egzekutor powiatowy
p r z y  W y d a iss le P o w ia to w y m  w  W ą lb r s ’* fo ie .

Licytacja przymusowa
W środę, d n ia 2 8  k w ie tn ia  b r o * g o - 

d z in ie  1 0  p r z e d  p o ł. sprzedawać bęuę u  
p. Jana Pastuszaka w  T r z c ia n ie  najwię
cej dającem u z a natychm iastową zapłatą

KLACZ (gniadą)

Egzekutor powiatowy  
p r zy  W y d z ia le P o w ia to w y m  w  W ą b r se n filc  

Licytacja przymusowa.
W  śmdę. d n ia  2 8  k w ie tn ia  b r . o  g o d z . 

1 1 p r z e d  p o ł. sprzedawać będę u p. Stani
sława Dybowskiego w  T r z c ia n ie  najwię
cej dającemu z® natychmiastową zapłatą

KLACZ (tarą)

Egzekut r aow  atowy
p r a y W y d z ia le  P o w ia to w y m  w  W ą b r se źu i-J * .

Licytacja przymusowa.
W  środę, d n ia  2 8  k w ie tn ia  b r . o  g o d z . 

1 2 w  p o ł. spizedawF.ć będę  u p. W ładysła
wa Kowalskiego w  T r z cia n ie naj-ięcej 
dającemu za natychm iastową zapłatą

KLACZ (gaiadą)

Egzekutor oowiatowy
p r sy W y d x io le P o w ia to w y m  w  W ą b r z e źn ie .

gr

Licytacja przymusowa
W poniedziałek, d n ia 2 6  k w ie tn ia  b r . 

o g o d z in ie 1 1 -te j p r z e d  p o łu d n . sprze
dawać będę u p. Kwiatkowskiego M ariana 
w  T r z c ia n ie najwięcej dającem u za na
tychm iastową zapłatę

dw ie

Egzekutor powiatowy  
p r sy W y d sia le P «  lin io w y m  w W ąbrzeźnie. 

Licytacja przymusowa.
W  piątek, d n ia 2 3 k w ie tn ia  b r . o  g o 

d z in ie li p r z e d  p o łu d n ie m  sprzedawać 
będę w podwórzu p. M ullera Filipa w  W ie l-  
k ie m  R y c h n o w ie najwięcej dającem u za 
natychm iastową zapłatą 

pow óz w ijazdo

Egzekutor powałowy
P r e y W y d sU le P o w ia to w y m  w  W ąbreeźnia

w itelM eco rednja  

vykonsle sx^bi<:ó

1 po M BM h

prrysąwóh

Wąbrzeski
W abrseisw.

Przeprowadziłem  

się z W ąbrzeźna do  

TORUNIA ul. Sze

roka 23.
Nowy gabinet otwieram  
b e la  e u i 1 . V . 1 0 2 0 r .

SkonieckiientySta

W ł. Kulerski i
Grudziądz 

fabrvka bloków kasow. 
szytych I bezkońcowych

Przetarg prz^musooy.
D n ia  2 1 k w ie tn ia 1 9 2 6 r . o g o d z  

9  p r z e d  p o ł. sprzeda, cć będę naj^ię ej 
dają em u za natychm iastową -zapłatę go
tówką up. Juljan^Sowińskiego, W ąbrze
źno przy ul. Kolejowej

2 m loeteki

Glówczewski, HUffiii
W ąbr-eino.

B-17-375 P zł

_ Bloki___ 8
kasowe__ 3

Paragony li

B-17-375

Kontrola

L
Zażądać olerty i wzory

. iitarrre™ ---*-: i, w b i iiTT^r**. <

Pnetarg pr^mosoBg.
D n ia 2 1 k w ie tn ia  1 9 2 6 r o g o d z . 

1 w  p o ł. sprzedawać będę najwięcej d a 
jącemu za natychmiastową zapłatę go
tówką u p. M ichała Reichel w  Książkach

m ło ck a r n ię , k r o w ę c z a rn o -b e str ą J a łó w 

k ę c z a r n a -b e str ą ,  ź re b a k a  (o g ier  k a szta n )

1 r o y c z n , św in ię o k d o c tr . i 2 o w c a  

Glówczewski, k O M fllit S jtO lJ , 
W  ą b r & e ź n o .

ręcznych robót 
u d z ie la s ię

ul. M estw io 8 II
w  d o m n  p . K lia iM S ® k i

bicgtacfa przymiisoiH.
Pcdaje się do publicznej wiadom ości, iż 
w środę, d n ia  2 1 k w ie tn ia o g o d z . 1 0  
p r z e d  p o ł. w  K o w a le w ie przygł. dwor
cu u p. Janakowskiego sprzedawane bę
dą egzekucyjnie zajęte ruchom ości na  
pokrycie zaległości podatkowych t. j.

CZTERY HARAPY

W ą b r z e źn o , dnia 19. IV . 1926.

Oraal Startowy płatków  i opłat stoM Kli.

Licytacja przymusowa.
W czwartek, d n ia 2 2 k w ie tn ia b . r . 

o g o d z in ie 1 0 p r z ed  p o łu d n ie m sprze
dawać będę u p. Dum y Stanisława w  R y ń 
sk u  najwięcej dającemu za natychm iasto
wą zapłatę  

głow icą.

Egzekutor powiatowy
g » r « y W F « S « ia le P o w ia to w y m  w  W s§ t» r « e € n ie .

W ą b r z e ź n o — - K o le jo w a  7 0 .

P o le c a

Farby, lakiery, pokosty, oleje, 

benzynę, sm ary, klej stolar

ski, artykuły  fotograficzne, m y

dła toaletowe, perfum y kra

jowe i zagraniczne, artykuły  

gum owe, watę, bandaże, 

pasy przepuklinowe

W '" Now e 9?aorj nadeofy

C e n y k o n k u r e n c y jn e !

O b słu g a  sk o ra  i  r z e te ln a !

Czę  ^stsrał  si? Pan  nadtem
że bardzo wiele osób, chcących poczy
nić większe zakupy nie wie jeszcze 
o  istnieniu  Pańskiego  przedsiębiorstwa, 
nie zna tych specjalności, które Pan 
posiada, przepłaca  u Pańskiego konku
renta, nie wiedząc, że towar u Pana na
byty, dzięki korzystnym zakupom do
brej organizacji i niskim  kosztom  wła-

: snym — jest o wiele tańszy. : — :


